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P o l s k a  i L i t w a
.Świadomość konieczności poro­

zumienia polsko - litewskiego sta  
ie się  coraz s ilniejsza nietylko w  
Folscc, aie i w innych krajach 
bałtyckich. Wyrazem tego jest  
np. artykur estońskiego pisma  
„Postecmes", ,który wyraża prag­
nienie, aby zc względu na interes  
państw bałtyckich, Litwa poczy­
niła niezbędne kroki w kierunku  
normalizacji swych stosunków w 
pierwszym rzędzie z Polską.

Porozumienie polsko - l itew ­
skie jest przedewszystkiem ko­
nieczne z punktu widzenia intere  
sów pohtj cznych obu państw. O- 
statn ic  polityczne posunięcia Nie  
mice, jak odzyskanie swobody  
znrojeń morskich, czy sprawa  
Gdańska, wskazują wyraźnie, że 
Niemcy, jako swój najbliższy cci 
polityczny postawili odzyskanie  
hcgcmonji na Bałtyku. Hegento- 
nja ta zagraża istotnym intere­
som, zarówno Polski, jak i Lit- 
v y. Współdziałanie w tj m zakre 
sic, łącznic ze współdziałaniem z 
innemi państwami bułtyckiem: 
staje się dziejową koniecznością.

Rownicz i względy gospodarcze  
wymagają znormalizowania sto­
sunków polsko - litewskich. K ła j ­
peda jes t  portem, przez kióry po­
winien częściowo odbywać sie 
handel zagraniczny Polski, Oczy­
wiście nie jest ona w stanie za­
stąpić ani Gdańska, ani Gdyni. V> 
każdym razie jest  ona naturalnym  
portem na.szyi h ziem północno- 
wschodnich, położonych nad ,zle­
wiskiem Niemna. Ta połać nasz 
go kraju nie może uporządkować 
swoich stosunków gospodarczych  
bez odzyskania dostępu do Kłaj­
pedy. Z drugiej strony Litwa m< 
osiągnie  rozkwitu gospodarczego  
dopofci będzie hermetycznie odcie 
ta od swego zaplecza polskiego.

Wreszcie problemy kulturalne. 
Współdziałanie Polski i Litwy  
trwało na tym terenie zbyt dlu 
go, by zerwanie wszelkich kon­
taktów nie byto bolesne dla stron 
obu. Dlatego wymiana kulturalni 
pomiędzy obydwoma krajami mu 
si się rozpocząć jaknajszybciej.

Polska nie potrzebuje żadnych  
przywilejów w swoich stosunkach  
z Litwą. Ar.i przywilejów gospo­
darczych. ani kulturalnych. Nió  
jest dla niej na początek komecz  
ny'sojusz polityczny. Pragnie pr# 
wadzić w stosunku do Litwy po! i - 
tykę jakna.iliarclziej przyjazną, 
która oczywiście nic może być ro 
7untiana jako zgoda na odstąpić' 
nie choćby kawałka ziemi, która 
dziś należy do Polski. Na to bo­
wiem naród, szanujący sam cudze 
granice, n igdy zgodzić się nie mo 
żc. .Tcdynym postulatom byłoby 
przywrócenie praw obywatelskich  
Polakom na Litwie. Polska chce ty 
ko przywrócenia normalnych sto­
sunków i nawiązania norma.nych  
kontaktów we wszelkich dziedzi­
nach. Wierzymy bowiem, żc tal- ie 
przywrócenie .kontaktów autom a­
tycznie prowadzić będzie do co­
raz to większego zbliżenia między 
obu narodami.

J .  K.

Atak na Mediolan
W i e l k i e  m a n e w r y  f l o t y l l  s a m o l o t ó w  w ł o s k i c h

ko w i aie zapobiec zbombardowa­
niu miejscowości przez wielką i- 
losć samolotów. Ponadto, według  
doniesień prasy, manewry wyka- 
7.{iły całkowitą sprawność eskad;  
rezerwowych, uformowany eh na 
miejsce eskadr wysianych do A- 
fryki Wschodniej.

RZYM, 10.8. ( P A D .  —  Dziś ra 
ro Mussolini odleciał samolotem  
do Spczzii w towarzystwie w ice­
ministra marynarki admirała Ca- 
•ragnari i wicem inistra lotnictwa  
gen. \ alle, poczem udał się na 
pokład krążownika Zairu. który od 
płynął w kierunku Viareggio. Po 
między t  l a n  ggio i wyspą Tino 
odbyły się wielkie ćwiczenia bom 
bardowania powietrznego z u- 
ciziatem eskadr zarówno lądo­
wych jak i morskich.

Po powrocie do Spczzii Musso- 
Uni przyjął defiladę flotylli kontr 
torpedowców

RZYM. 10.8. (P A T L  —  W 
dniach 8 i 9 b. m. odbyły się v, o 
kręgu Vencto-T ridentina-Padana' 
wielkie manewry lotnicze. Zada­
niem ich było zaatakowanie Ma- 
ójolanu przez samoloty z lotnisk 
północnych. Mimo szybkiego zaa­
larmowania eskadr mećjolaź 
skich. samoloty bombardujące, 
któro różnomi drogami przybyły 
nad Medjolan. zgromadziły s :e 
nad miastem, przypuszczając atak 
za atakiem

Manewry, w których wzięło u - 'h a  się od 300.000 do 1 miljona. A- 
dział 180 samolotów udowodniły, bisynja posiadać nia około 200  ar 
ż.e pomimo najsprawniejszej mat, ale użyteczność ich jest  pro 
najlepiej zorganizowanej obrony blematyczna. albowiem niektó o 
przeciwlotniczej nie można rW- z nich datują się z r. 1800. Licz-

Prasa wieczorna, komentując 
północne manewry lotnicze oraz 
dzisiejsze ranne ćwiczenia w' Spe- 
zia. podkreśla, że katastrofa sa­
molotu, w którym udawał się do 
Erytrei m inister Razza, w niezrm  
nie zahamuje rozwoju włoskiego 
lotnictwa wojskowego.

W e a ł u g  I n f o r m a c y i  a n g i e l s k i c h
Armia abisyńska liczy 600.000 żołn.

LONDYN. 10.8. (PAT . DLcr.- 
niki angielskie zamieszczają na­
stępujące dane o wojsku abisy li­
skiem: Ogółem liczy ono 600.000 
żołnierzy j podzielone jest  na 7 
r.rnnj, Z tej liczby 250.000 żołnie­
rzy uzbrojonych zostało w kara­
biny i zaopatrzonych w amunicje 
przez rząd abisyński. pozostali 
uzbroili się i zaopatrzyli wlasnc- 
mi środkami. Każda z siedmiu  
armij liczy 30 pułków, po mniej 
więcej 3.000 ludzi. Go do ilości 
karabinów. posiadanych przez 
wojsko abisyńskic. liczba ich wa

Znów w Ameryce obrażono
c e s a r z a  j a p o ń s k i e g o

n . (PA T YWASZYNGTON.,
( harge d‘ A ftaires  
szizawu zwrócił wczoraj uwagę 
departamentu stanu na .sztukę, 
graną w jednym z teatrów w 
Seatle, gdzie cesarz Il> o - Ilito  
przedstawiony by ł jako postać

groteskowa, ciągnącą w wózku ce­
sarza Ilaile Selassic. Jak podkre­
ślił Joszizawa. jest  to już d.mga 
obelga Japonji w ciągu jednego  
tygodnia. Pierwsza była karykatu­
ra cesarza Japonji w „ \an rtv  
Fair".

Na Tyd zie ń  Gór
p r z y b y ł o  d o  Z a k o p a n e g o  30 t y s .  o s ó b

ba karabinów maszynowych wyno 
sic ma 350 —  400. Abisy nja po­
siada S aeroplanów ale tylko o 
z nich nadaje się do użytku.

Z \P R O S Z E X I8  DZIENNIKARZY  
DO ABISYNJI

ADDIS A B E B Y  11 . 8 . (PAT . 
Rząd abisyński pofctanowjł wysłać 
dziennikarzom zagranicznym !o- 
gify niacjc, które zapewnią ::n 
swobodę, zdjęć fotograficznych.  
rozatvin w razie wybuchu wojny  
i zad zamierzą zainstalow ać w po­
bliżu frontu radjostację d'a użvt- 
ku dz/ennikarzy.

I AZARKTY NA W 1 KPIE 
RODOS

P A R iŻ .  11. 8 . Donoszą z Atcń. 
żc na włoskiej wyspie Rodos rzą ] 
włoski urządził olbrzymie lazare­
ty, dakąd przywozi się żołnierzy  
włoskich, którzy nic mogą znieść  
kiimatu Afryki Wschodniej

D Z IE Ń  MO Dl JT W Y  IV A B IS Y N J I

ADDIS ABEKA. 11.8. ( PAT) —  
Cesarz Abisynji nakazał, ażeby 

dzisiejszy dzień poświęcony zo- 
Mał modlitwom i aby naród cały 
w modlitwach tych połączył się  
■/. modlitwami jakie komitety a- 
bisyńskie w Stanach Zjednoczo­
nych zaleciły odprawić na inten­
cja pokoju i irepodlcglości Abi­
synji

Petowi m in . Becta
w  K e i s i n g f o r s i e

IIET.SINGFORS, 10 . S. (P A T ;.  
O godz. 11 min. 45 p minister  
Beck w towarzystwie posła R P 
Charwata, złożył wizytę min. spr 
zagr. Finlandji Hackzcllowi, po­
czem udał się na cmentarz boha­
terów walk o niepodległość, gdzie 
złożył wieniec. Po zwiedzeniu pię 
knego gmachu parlamentu, p 
miii. Beck wraz z otoczeniem u- 
dał się do fińskiego muzeum etno 
graficznego.

EIELSINGFORS, 11. S. (P A T ).  
Bawiący w Ile ls ingforsie  w związ 
ku z wizytą min. Bocka, dzienni­
karze polscy podejmowani byli na 
wyspie Seurasaara śniadaniem  
przez szefa biura prasowego tu­
tejszego ■ m inisterstwa spraw za­
granicznych Vasterlunda oraz 
przez związek dziennikarzy f iń ­
skich. IV czasie śniadania prze­

mawiał wiceprezes związku red.
1 ‘'c s lo f  podkreślając serdeczność  
stosunków prasowych obu kra­
jów co szczególnie Zaznaczyło Się 
w ostatnich czasach. W imieniu  
dziennikarzy polskich odpowie­
dział red. .iciżyński, dziękując za 
serdeczne przyjęcie i ' ‘ 
podziw dla rozwoju 
prasy fińskiej, która

wyrażając  
i znaczenia  
w prasowej

świata zajmuje wydatnerodzinie 
miejsce.

Y ieczorem . dziennikarzy pol­
skich oraz przedstawicieli prasy  
fińskiej podejmował w imieniu  
posła Rzplitej attache prasowy  
poselstwa Norbert Żaba.

Następnie dzienninarze nolscy  
wzięli udział w rąugje. wydanym  
przez ministra spraw zagr. p. 
Hackzella.

S - ^ r  s e M t - i d t ń s k i
w oplnjł urzędowego organu niemfecKiego

ską na drodze bezpośredniej wy­
miany zdań, Ostatnie pettora' ro­
ku udo«odniło, iż mimo trudnoś­
ci. możliwe jest wkroczenia na tę 
'■ową drogę.

W tem przekon tniu —  ciągnie 
organ urzędowy —  wyrazić więc 
można nadzieję, ł:g mające się roz 
począć rtiijilzy Gdańskienn a Pol­
ską rokowania rozwijać się “Re­
da w formie zap ew n ającej  obu 
stronom to. czego mają uzasadu.o  
nc piawo się domagać.

BERLIN, 10.8. (P A T ).  —  U rze 
tow y  organ ..Voelkischcr Lco- 
taeh te i"4 podkreśla z Zadowole­
niem. że wbrew pesy mistyczny m 
przewidywaniom części prasy z;.-' 
granicznej, spór polsko - gdański 
został pomyślnie załatwiony.

Dziennik zaznacza, że d o p i t o  
rząd) narodowo - socj ilistyczae  
Rzeszy i Senat naiodowo - socja­
listyczny w Gdańsku przystąpiły  
do normalizacji stosunków z Pol-

Kto będzie w z y s z ł y m  arditrem
w  s p o r z e  w ł o s k o - a f r i s y n s k i m ?

PARYz, I1.Y (P A T , Nmdziei- 
n.' . ,Matin“ przynosi wiadomość, 
iż bylv ambasador Stanór Zjedno 
czoiiych w Berlinie James Gerard 
pizybyt nagle z Abt Antibes do 
Rzymu, ceieni odby cia konferencji  
z Mussolinim

Dziennik pisze, iż nie jest \vy-

kiucznne, że ambasador Gerard 
ir,óg:bv zostać piat ni arbitrem 
w  komisji arbitrażowej wlosko- 
abisyńekiej zamiast ministra Gre­
cji Polirisa, jednakże wiado­
mość tę dziennik zaopatruje zna­
kiem zapytania

ZAKOPANE, LI. 8 . (tel.  w l.j.  
Według danych kunrlelu ..Tygod- 
tra Gór“. liczba uczestników, któ­
rzy przybyli do Zakopanego w cz.. 
sie od 2 —  8 sierpnia, wyją es; i 
ponad 20.000 osób. Wediug zaś 
danych b iuia meldunkowego, w 
tym samym czasie zamelcinwaio 
się. około 1 tysięcy osób. Dodać

jeszcze trzeba 6 —  8 tysięcy tycli 
osob. które bądź już przedtem 
przyjechały do Zakopanego, bądź 
nie zgłosiły swego udziału w ko­
mitecie.

Charakterystyczną jest  , maki 
ilość meldunków, co należy przy­
pisać wysokiej stosunkowo taksie 
klimatycznej.

Echo a fery Staw iskiego
D u b a r r y  d a l e j  w  w i ę z i e n i u

Napad bandycki
n a  s k l e p  ż y d o w s k i  p o d  W a r s z a w ę

PA RYŻ. 11.8. (P A T ).  Władne 
sadowe odrzuciły ponownie zada­
nie obrońców Alberta Dubarry, o- 
slawionego z udz:alu w aftrr.e 
Stawiskiego. Obrońcy wystąpili z

ądanhm  prow izory cznego wypu­
szczenia ich klienta na wolność ze 
względu na zl stan jego zdrowia. 
Dubarry pizebywa ciągle w w.ię- 
zieniu Same.

K o n g r e s  U t w i n O w  z a g r a n i c z n y c h
rozpoczął się w Kownie

w ł.) .

Stan płk. Głogowskiego

N a d a l  p o w a ż n y
LWÓW. 10.8. (PA T Y  —  W sta 

r ic  zdrowia pik. Glpgowskicgo. 
szefa gabinetu wojskowego f 
Prezydenta R. P., nie zaszła v 
ciągu popołudnia żadna widoczne 
poprawa, chociaż temperatura, 
która wynosiła  rano 39 stopm. 
spadla wieczorem do 38.8. Stan  
chorego je s t  nadal bardzo poważ­
ny.

Dziś wieczorem lekarze maią  
zastosować specjalną szczepion­
kę.

WILNO. U .  8 . (tel 
rozpoczął sio w Kownie (-dnio­
wy kongres Litwinów mieszkają 
cych poza granicami Litwy.^ Na 
kongres ten przybyło 60-ciu dele-

Dz.ś galów z północnej i południowej 
Ameryki. Przybyli również dele­
gaci z Polski i z Prus Wschod­
nich. K o n c c s  został otwarty  
przemówieniem prezesa gabinetu  
litów skiego.

Meksykański przywódca czerwonych
K O S Z U l

usunął się z *ycła politycznego

i

W no (ty z soboty na niedzielę 
nkolo godziny 3-ej dokonano na­
padu bandyckiego na sklep koio- 
rijainy Wolfa Millera we wsi Cc- 
chówltii, zni. 0  kunie w, pod Milo-- 
ną.

W nocy .Miller usłyszał w skle­
pie, sąsiadującym z mieszkaniom, 
jak ieś podejrzane szmery. Gdy 
wyszedł z mieszkania, aby spraw­
dzić. co się tam dzieje, zo-tal stc-  
roryzowan.,, a następnie i reszta  
jego rodziny, przez G*e'u bandy­
tów, uzbrojonych w rewolwery, z 
których 3-ch było w maskach.

Rand yci zamaskowani pilnowa-

S o w i e c k o - b e l g i i s k s e
rokowania-handiowe

11 wszystkich domowników, trzej 
pozostali przeszukiwali sklfp i 
mieszkanie.

To splądrowaniu mieszkania i 
sklepu bandyci zabrali biżuterię, na miejsce napadu wywiadowców.
12 butelek likieru i 050 złotych. Za bandytami rozpoczęto na- 

Przod odejściem, pod groźbą sa- tychmiast pościg przy w spóludzia
strzelenia, zabronili komukolwiek Ile psa policyjnego.

z domowników wychodzić z mie­
szkania. O napadzie powiadomio­
ny został urząd śledczy w V\ ar- 
szawie, który natychmiast wysiał

P. Rryifibnowa oouscTa więzienie
w  M o r a w s k i e j  O s t r a w i e

MOR. OSTRAWA 11.8. (TATY  
Dzi.ś o godzinie 8.80 rano została  
uwolniona z więzienia w Moraw­
skiej Ostrawie p. Zofja Rzymano- 
wa. Ostatni dzień więzienia obo­

strzono jej postem. P Rzymano- 
wa jest  chora i ma opuchnięte no­
gi. Mimo choroby wyjechała ona 
wprost do Polski.

P A R ó ż ,  11.8. (PATY W,
wtorok rozpoczną sie w Paryżu

Z n < i i  - -  d w a  d o m y
g r o ż ą  z a w a l e ń  e m

1 MHKSYk 11 8 . (PA T ).  Przy­
wódca czerwonych koszul G arnę­
ło Cannabal, senator z Cruz i b. 
gubernator stanu Tabasco, odle­
ciał wraz z rodziną samolotem jo 
Portorico, gdzie zamierza osiedlić 
się dobrowolnie.

Usunięcie  się Cannabala w-y- 
wolane zostało wzrastającą stale 
przeciwko niemu opozycją.

O stanowisko gubernatora po 
Cannabalu ubiega się 17 kandy­

datów o 
odcieniach

najróżnorodniejszych  
polityczr ch.

M m .  J ę d r z e j e w i c z
opuścił Sof}ę

SOFJA. 10.8. (P A T ).  — Mini­
ster Oświaty p. t\ Jędrze jewu z. 
o puścił Pofję o godz. 11 min 37.

w ambasadzie belgijskiej rokowa­
nia między delegacją sowiecką i 
belgijską, w celu zawarcia belgij  
sko - sowieckiego układu handlo­
wego. Delegacji belgijskiej prze­
wodniczyć ma minister pełnomoc  
ny Oasteur, dyrektor generalne 
handlu zagranicznego.

Pi zy ul. Now omiejskiej w W ar­
szawie, w dzielnicy staromiej­
skiej, dwa starożytne domy, sto­
jące tam już od 300 lat, już w so 
botę zaczęły zagrażać zawale­
niem: jeden pod nr. 6 jednookicn  
nv oraz drugi pod nr. 8 , dom dwu 
okienny.

8.000 dom ow  pod w odą
K a t a s t r o f a l n a  p o w o ' d ź  w  J a p o n j i

LONDYN, 10 . 8 . (A T E ).  Z To­
kio donoszą o wielłftej katastrofie  
powodzi, która nawiedziła okręg  
Kioto. Przeszło 8.000 domów zo­
stało zalanych przez wodę, która

porwała ze sobą także kilkanaście  
mostów.

Vi oda w dalszym ciągu przybić 
ra. Dotychczas brak ścisłej w ia­
domości co do liczbv ofiar

Pod nr. 6 obramowanie nad bi a 
mą ponad wejściem do składu wę­
gla zaczęło się obsuwać, a pod nr. 
8 , sklepienie sieni zostało czę­
ściowo wysadzone i groźnie popę­
kało.

Zagrożone dom y podparto beli t  
m. opartemi o przeciwległy cliod
r.ik i wybudowano ochronne rusz'\ . *

4 o w a  n ie .

Wskutek tego ulica jest zupełnie 
zatarasowana i niedostępna dl; 
ruchu kołowego.

W y s t a w a  k i n o w a
WENECJA, U.S.. (P A T ).  W 

di iu wczorajszym otwarto w We 
r.ccji trzecią międzynarodową w y  
sta" p, kinematograficzna.


